
Ku r i e r  w a r s z a w s k i
ł ł .  9 .  IVlaia.—  K o k  1 8 3 7 .  Ał/ż? 1  O  I D z iś .  Ś.  G r z e g o r z  R i s k n n .M a i a . —  R o k  1 8 3 7 .  

W  t o r e k . « ł2 \ 9 I uziś, S. Grzegorz Biskup. 
Ju tro , Ś. Jzydor Oracz.

^  niedzielę w kościele XX. Augustjanów 
“chodzono doroczny odpust S. M o n ik i;  w cza- 

jJc summy Amatorowie i Artyści muzyczni gra- 
1 Mszą T om aszka . XX. Piiarzy obchodzili 

^''oezystość swego kościoła, to iest Najświętszej 
'A R j l  -Łaskawej; w czasie suiinny przez licznie 

Obranych Amatorów śpiewu i Artystów wyko­
c ą  by ła  Msza Nr 9, J. K rogulskiego, przy  
0,'ganie z towarzyszeniem trąb i kotłów, b y ły  
"k ład a n e  różne psalmy kompozycji tegoż; na 
j-bertorjum nowe solo dfskant, .Sanktus zechem, 
**enedyklus solo bass z Mojżesza R osyn iego ; 
ro'vnież i Nieszpory by ły  śpiewane kompozy- 
c.l* tegoż. XX. Karmelici na Krak: Przedmie: 
°bchodzili uroczyście dzień S . W incen tego  Fe- 
r’rl ’ja s z a ;  w czasie wotywy Artyści muzyczni 
Rfali Mszą H ajduna  D. minor, w czasie sum- 
111 y S  zy  d en n a  iera  in B. Wczoraj w kościele 
Xx. Aug ustjanów, Amatorowie połączeni z Ar­
tystami grali wielką Mszą f ln m ’a  N r  3, ofer- 
birjum E jb lera . W  kościele XX. Piiarów po- 
'vt- >rzono Mszą J. A'rogti/skiego  Nr 9, na ofer- 
tertorjum T erce t  z chórem ze Stworzenia świa- 

U a jd cn a . U XX. Bernardynów obchodzono 
d o r o c z n y  odpust Ś .  S ta n is ła w a ;  c a ły  obszerny 
Kościół by ł  napełniony; Amatorowie i Artyści 
'’ czasie summy grali Msz ą .S' zyd  arm a i era in C, 

■,,Odebrawszy od Pana J.K . poprzednio zaprze­
d a n e ,  a później nadesłane 100 rubli as;, p rze ­
b ac za m  lakowe na Jnsty tu l mor: zanied: dzieci, 
dla uwieńczenia udanej niepamięci.  C .K .“  'Pa 
kwota złożoną została w Redakcji Kurjera 
Marsz:; również dla tegoż Ins ty tu tu  z łp .  2, 
'ako k arę  Stróża niedbale pilnującego wnocy.

'P rzy  tylu wodach w każdej niemal okolicy 
t r a iu  naszego; przy tak dobrem położeniu grup- 
b‘w do zakładania i utrzymywania stawów ry-  
J,>ych, wysoka zwykle cena ryb  na targach 

Hwast naszych, lub częstokroć brak ich zu p e ł­

ny dowodem są niedbałości właścicieli z iem­
skich o to ź ródło  dochodów. Dziwić się po­
trzeba tej oboiętności tym b a rd z ie j , źe za ło ­
żenie i u trzymywanie gospodarstwa stawowego 
mniejszych wymaga nakładów niż wiele in- 
nych spekulacji, a pewne i znaczne czyni do­
chody, częstokroć nawet z takiej cząstki ziemi, 
k tóra  bez tego nie czyniłaby  prawie żadnej 
korzyści. Upędzamy się za wielu truduiejsze- 
mi i mniej pewnemi widokami, a Prusy zna­
czne od nas biorą pieniądze za dostarczane 
nam ryby. Stawy nasze zaniedbane lub całkiem 
zarzucone, a Szlązacy od wieków karpie usie- 
bie hoduiący, nie tylko nadgraniczne okolice T 
miasta, ale nawet Warszawę niemi opatruiąl J e ­
żeli tej oboiętności o gospodarstwo rybne damy 
za przyczynę b rak  wiadomości y v  chodzeniu 
około niego, (co podobno najpewniejsza,) tedy 
ważną dla PP. Gospodarzy wiejskich uczyni 
p rzysługę pierwsze w ięzyku polskim, zu p e ł­
nie w tej materji  dzieło, w tych dniach z pod 
prasy wyszłę pod ty tułem: Rybactwo kraiowe 
czyli historja naturalna ryb  kraiowych. Go­
spodarstwo dziko żyiących w rzekach i Jezio­
rach. R yb o ło stw o : op isan ie  ro zm a itych  n a ­
rzę d z i rybackich  i;sposobów ich  użyc ia . R o z ­
m na ża n ie  i  p rze p ro w a d za n ie  ryb. Z a k ła d a ­
n ie staw ów . Chów staw ow y k a r p i i innych  
ryb. Szacowanie staw ów  rybnych i  K a lendarz  
rybacki:  z 7mią tablicami rycin, przez P. E. 
Leśniew skiego  jj. P. N. P. 8 maiori, 360 s tro ­
nic ścisłym drukiem . Cena e^ern: zł .  13 gr. 
10 na papierze prostym, z łp .  15 na p ięknym. 
Ziiajduiesię w księg; Z a w a d zk ieg o  i fV gckiego . 
—  N er  17 M ag a zyn u  Pow szechnego  wyszedł 
z d ruku  i zaw iera: Baieczne morskie zw ierzę­
ta 7. 'im a ry c in a m i  p rz e d s t a w iają ceni i Fo h /', po­
d łu g  opisu Ansona, i Smok skrzydlaty, Rak  
ety opski i Krybor; O zaćmieniach (dokończenie);
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Wolff, Filolog; Nowe cl zieło : Słowniczek wy­
razów rossyj: i pols: iednostajno brzmienie a 
znaczenie odmienne inaiących, dla użytku u- 
czących sic obu tych iozykow ułożony ( recen ­
zja); Rozmaitości. Numer 18 iest pod prassą. 
—  Gdy iuź rozprzedano wszystkie esem plaize  
ulubionego tańca S ty ry jsk ieg o  zbaletu M im ili, 
a żądania ciągle Są oświadczane; uwiadamia się 
żądaiących, ze w tym tygodniu wyjdzie z lito- 
grafji 2ga edycja, z przydaniem śpiewki s ty ­
ry jsk ie j;  słowa i m u z y k a 'z  ta ń c e m .—  Zwykle 
Gospodarze wiejscy mawiali „n a  Świętego W o j­
ciecha  dla roli pociecha", tej jednak w-iosny 
o tej pórze dla wody zalewającej pola i usta­
wicznych deszczów nie można by ło  uskutecznić 
orania i siejby; lękano się także zimna szko­
dzącego ogrodom, zdaie się atoli że co do zi­
mna, S. S ta n is ła w  tym razem poprzedził  Ś. 
P a n kra ceg o , i iuz zaczną się dni ciepłe. —  
Onegdsj w wielkim Teatrze po Żonie. F ra  d ja -  
\to la  p rzyw ołan i: JPani f i a t  p e r t,  JPP . K om o­
row ski i K arasińsk i;  po W ieszce Jez io ra  JPan- 
na G w ozdrckar JPP. M orys , P oie  i wszyscy. 
W  teatize Rozmaitości, po K rzyżyku , z ło ty m  
wszyscy, po Kotce JPanna D aszk iew icz. W czo­
raj w wielkim Teatrze po F ra  d jaw o lo  JP an­
na fV o łk ó w , JPP. D obrski i  Ż ó łk o w sk i;  w Roz­
maitości po Ja n ie  JP. Ja s iń sk i  i JPanna W e -  
row ska. C ała  Publiczność po L a n d a rzc  p rz y ­
w ołała  JPana Jasiń sk iego , wyicżdzaiacego do 
E ihs  dla poratowania zdrowia, i p rzy  tej o -  
kazji dla widzenia pierwszych teatrów i cel­
niejszych Artystów; w ponawianych rzęsistych 
oklaskach znalazł życzenie pomyślnej podróży, 
^zadowolenie tak z talentu iak i gorliwej pracy; 
rozrzewniony, wdzięczność Swą wyraził  w śpiewce:;

J a k ż e  z a w d z ig e zy ć  W a m  d o b r o d z ie j s tw  ty le?
Z y s k iw a ć  w zg lędy ,  p r a c y  mej p rz e d m io te m , ,

■JMa W a s z y c h  u s ł u g  św ięcić  k a ż d ą  chwilę , , 
r S tać  się ł a s k  g o d n y m  za  m o im  p o w ro te m .

Utrzymujący Ogród prywatno - publiczny Po- 
r a i ,  ma honor Szanowną Publiczność zawiado­
mić,. iż zapowiedziane otwarcie W ó d  m in era l­
nych n a tu ra ln yc h  po cenie stałej,  składowej, tych

które z zagranicy iuz nadeszły, tudzież, kuracji 
w różnych gatunkach serwatek w d. H  b. m. 
pomienionym ogrodzie nastąpi. Nadto dla do­
godności i w ody m inera lne sztuczne  wszelkiego 
rodzaiu zupełnie-świeże na bu te lk i  w ogrodzie 
J o x a l  będą m ogły  być abonowane. Nadmie* 
nia się przytem, iż ulubiona M u zyk a  W r o c ł a ­
wska  pod dyrekcją  W . II , u m a na, 2 razy W 
tygodniu w dnie pogodne nie tylko po południu 
ale i rano od godz: 6 do 9 i pó ł  w tymże ogro­
dzie-ma być wykonywaną. Na którą to ranną 
muzyko, abonuiący wody i serwatki mieć będą 
bezpła tne bilety, przez co zakład  wód w lak 
ze wszech stron dogodnym ogrodzie i świeżeni 
powietrzu, dąży iedynio dla, pomnożenia dogo­
dności i przyiemności Obywatelom Warszawy, 
mianowicie w tej okolicy zamieszkałym. Bliższą 
wiadomość powziąść można w  Kantorze tamże u- 
rządzonym. J . K raikiew icz.

D yrekcja  szcze: To warzy: Kredy: ziem: Gub: 
P ło ck ie j ,  og łosi ła  od 12 Czerwca będą wy- ' 
dzierżawione Dobra C hudzyno , D zie rzg o w o , 
G ozdow o, h io b u k o w a  G olendy, M oszczonne, 
S u m in , S w ied zieb n a , Ossówka i G azdy, /Y iedż- 
borz, R ydzow a , W ierzbow o  i  Koiiszewo,. TJ- 
n ierzysz, T u libow o, Jnoszyce.

Z  P etersburga  15/27 Kwietnia,—  Most Sgo 
J z a a k a ,  łąęzący główną część Petersburga z 
wyspą Wasilcwski-Ostrów zdjęty b y ł  d. 13 b.' 
m. o godzinie 111 cj rannej.  O w p ó ł  do 5 po 
po łudniu  grom dzia ł  z twierdzy obwieścił m ie­
szkańcom stolicy że rzeka Newa całkowicie pu ­
ściła. Nazaiutrz, po przejściu k ry ,  o 2 po po­
łudn iu  przywrócono m osty .—  I l  gob .  m. p rzy­
b y ł  do tutejszej stolicy Poseł nadzwyczajny i 
M inister pełnom ocny Króla Jmci Prusk iego , 
p rzy  Porcie O ttom ańsk ie j , H rabia K n c n ig S -  
m a rk . (T. P.) — Listy handlowe zapewniaią, że 
się bardzo ożywi handel zbożowy, w portach 
czarnego morza.

N iem cy .—  J. C . W .  W . X ż ę  MICH AŁ przc- 
ieżdżaiąc do K aden , odwiedził w K arlsrue  Pa* 
nuiącego W ielkiego Xcia. —  Z G recji donoszą,
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A te n y  tylko słabo uczuty trzęsienie 'ziemi,  r y  b y ł  wyiechał  dla zakupienia obrazów hisz-
które vv innych stronach lu aiu tak okropne pańskich,  wróci ł  iuż z podróży; inissją swoią
z>'/.ąJzi|o szkody.  —  Słychać,  żc icszczetej  wio- miał  wykonać z zupe łnem zadowoleniem zna-
8*iy odbędzie się r ewjapod  Berlinem, na k tórą wców.— Kontr -Admirał  G alloa , pełniący o-
przybędą dostojne osoby. bowiązki w Ankon ie ,  depeszą telegraficzną

A n g lja .—  Lord L yndhurst znowu wyiechał  wezwany został do Paryża,  iak mówią,  aby przy
do Paryża,  zkąd o trzymał  zatrważające w-iado- zaślubieniu Następcy t ronu ,  należał  do depu-
niości o zdrowiu swoiej có r k i . —  25 z. m. gwał -  lowanych marynarki .  —  Królewicz Xże A'emur
tovvny pożar  zrządzi ł  w D ublin ie  bardzo zna- ma się ożenić z córką Don F ranciszka a P au -
czne szkody .—  Nieiaki P. A ’aghorn  skutkiem lo Jnfanta hrszpań:— Głoszą,  iż Królowa lic l-
11 łożeń i a się z pocztą londyńską,  zobowiązał się gicka  mil jon fran: przeznaczony icj przez iz-
przesyłać  listy zAnglj i  do Egiptu wprzec jągu  by  prawodaw: ioko posag, kazała rozdać mię-

- d n i  15tu; statki parowe 25 dni czasu potrze- dzy podupadłych ikaczów francuzkich.—  Za­
dnią do przebycia lej d r o g i . —  O krę t  paro- pewniaią,  że Panowie Hart i B ernard  wy -
vvy A  U/j on  na drodze z D u blin a  do B ristolu  stąpią z gabinetu.  —  Wic iu  Prefektów po-
rozbi ł  się. Ludzie są ocaleni .—  W  Londynie dało się do dymiss j i .—  Młody Xiążę B rizak
Prócz Pani S zredcr D ew rjeu  spodziewaną iest wkrótce żeni się z Panną K liko  córką obywa-
1 śpiewaczka P asta . tela miasta R em i, maiąeą pos'agu 15 iniljonów

P ran ej a .—  26go z. m. Król prezydował  na złp.  la par t ja iest w tych czasach mianąz ana d-
ebradach inini s te rja lnych, a następnie przyj-  zwyczajność!— M enje osadzony będzie w twier-
Uiował Xiecia T a lc jra n d a  Niewiadomo ie- dzy', póki nie zastanie przeznaczone miejsce ie-
■V.cze gdzie nastąpi  obrzęd zaślubin Xcia Or— go wygnania,  na k tóre został skazany.
leańskiego. —  Małżonka P. Lohatt (Marsza łka )  f l is z p a n ja .—  Jeden z dzienników Paryzkich
stanowczo iest mianowana damą honorową przy-  donosi, iż Officerowie angielscy walczący w
szłej następczyni tronu,  i w pierwszych dniach w Iliszpanji  iako naieinnicy,  otrzymali  rozkaz
b. m. wyiedzie z Paryża do granicy dla oeze- od - swego rządu do bezwłocznego powrotu do
biwania Xiezniczki H e le n y .—  W izbie Pa- An g l j i .—  lbgo  z. m. na posiedzeniu Kortezów
low naradzano się nad wnioskiem, przyję tym przyjęto prawo, aby synowie Króla i Następcy
przez izbę deputowa:, co do podwyższenia po- t ronu,  od 25go roku mogli należeć do senatu.
Sagu Xcia Or l ea ńs k i eg o . —  Sprawa" Algierska — Dziennik R ew ista  zaprzecza pogłosce o zmia-
w izbie deputo: ciągłe zajmuie ważniejszą część nie Mini st rów.—  Je nera ł  K ordow a  napisał  z
rozpraw.—  Biega wieść o wstąpieniu Pana T jer  Paryża,  źo w razie gdyby  Kortezy żądali uspra-
do nowo utworzonego ga b i n e tu . —  27go z. m. wiedli wmriia ićgo postępowania w czasie osta».
królewska rodzina w towarzystwie E łektoró-  tnich 3 miesięcy iego dowództwa, tedy gotów
"  ej Bawarskiej  zwiedzi ła fabryki  porcelany w się-stawić na każde zawołanie.  Podobny list
Setes. —  Ponieważ Baron /J igel przeznaczony miał  także nadejść i od Pana JslitH za :  —
®a zastąpienie Hrab: A p p o n y  Posła Austrjac: Goniec sity s łany od Francuzkiego i Angifclskie-
jeszcze nie p r zyb y ł  do Paryża; przeto tenże ' go poselstwa, o 6 mil  o d ' stolicy został  napa-
U rab ia  od łożył  swój wyiazd,  i zapewne -inko dnięty i zraniony przez 6ciu zbójców, k tó rzy
najstf<rszy z dyplomatycznego c ia ł a"z łożył  po- mu odebrali  8000 fealów,żOstawiszy mu iednak
"tuszowanie Królowi w dniu imienin.  -— W  iz- d e p e s z e . —  Je n er a ł  Gurrea  wysłany został  z
bie Parów P. Frank K arre  urzodownie ogłosi ł  " B ilbao  do W lto r j i , dla p rzyłączen ia  swoiego
ułaskawienie M e n je g o .—  Barou Tcijlor, któ- oddziału piechoty do tworzącego się tam kor-

O
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pusu, przeznaczonego <]o wstrzymania Kail i-  
stów, zamyślających w targnąć do h a s ty t j i .  —  
L eone  mianowany nadzwyczajnym Inspektorem  
wojsk hiszpańskich w prowincjach fiisk /ii i Gtvi- 

'  p u zk o i. —  Między Królową a Panein K a ta tra - 
u a , m iało zajść n ieporozum ienie .—  Don. K a­
ro l bardzo cierpi bole podagryczne a oprócz 
tej dokuczaiącej choroby, dostał g ryppy .

T u rc ja .—  W  urzędowym oddziale Monitora 
Ottomaiiskiego czytam y: „K ilka  gazet pisało
0 zdarzonym iakoby na życie S ułtana Jmci za­
machu, przy pisuiąe go k i lku  dawnym Jancza­
rom, k tórzy, pomimo wstrętu swoiego do wszy­
stkich europejskich nowości, niewahali się ia­
koby  uciec do wiatrówki. Sczgściem, iesteśmy 
w s ta n ie  ogłosić wieść tę za zupełnie fałszywą
1 zapewnić, iż w całych Turczech nie pozosta­
ło  nic z dawnego korpusu ianczarów, prócz tak 
haniebnie znieważonego ich nazwiska. Po u- 
stalcniu się porządku i ukształceniu armji r e ­
gularnej,  państwo to, dzięki wysokiej m ądro­
ści Sułtana Jmci, uważać się może za zu p e ł­
n ie  zabezpieczone przeciw tego rodzaiu zbro­
dniom. (T . P.)

R o zm a ito śc i.—  Uczeni mniemaią, że staro­
żytne Ludy, a szczególniej E g ip c ja n ie , byli iuż 
obeznani z kolejami żelaznemi. Samo opowia­
danie H ero d o ta  o gościńcach zakładanych  w ce­
lu transportowania sk a ł  za pomocą machin, z 
dalekich kopalni na p iram idy; dostatecznym 
iest dowodem ich znajomości zasad mechaniki. 
—  Jednym  z najpyszniejszych gmachów świata, 
iest s tary pałac  Mogoła w Jn d ja c h , ozdobiony 
gran item . W n ę trze  iaśnieie czerwonym gran i­
tem, porfirem, lazurem i zło tem . Sala trono­
wa zasługuie na szczególniejsze podziwienie, 
iej sk lepienie i ściany obłoż.one są zw ierciadła­
mi i k ry sz ta łem  kamiennym, galerja zaś obwie­
dziona iest poręczą z grubego z ło ta ,  z ozdoba­
mi wyobrażaiącemi sztuczne owoee i kwiaty z p e ­
r e ł  i brylantów. Jnny  salon zawiera ła źn ię  z 
wschodniego agatu w kształcie bacika, opasa­
nego zło lem i obręczami lub wstęgami. Iłozer-

n o ar  ten mogący mieścić 8 oxeftow, używany 
b y ł  za czasów Mogoła Cesarza, k tóry  go zwy- 
kle kazał napełniać wodą ró ża n a .—  Jakób/^" 
in jo t syn szewca z M elu n  we Francji , w mł°* 
dości często uciekał od ojca; nakoniec z a b ł ą d z i '  

wszy raz w drodze, upad ł bez sił .  Przeicżdźa- 
iący obywatel ulitowawszy się nad nim, swoim 
w ierzchowcem odwiózł go do orleańskiego szpi' 
talu. M łody pacjent w kró tk im  czasie wyzdrowiał 
i o trzym ał 12 su  na drogę. Tenże został du­
chownym a później Biskupem; z wdzięczności za 
owo dobrodziejstwo, zapisał temuż szpitalowi 
600,000 z ł . —  Skąpiec wyszedłszy około wie­
czora boso na podwórze, skutkiem  potknięcia 
się urwał sobie wielki palec u prawej nogi- 
„ C o  za szczęście! zawołał w bólu do samego sie­
bie, gdybym  nosił buty, tobym niezawodnie 
sobie w nich dziury porob ił  !“•— Bogaty Jego­
mość wraeaiąc piiany do domu, uderzy ł nogą 
o coś leżącego nd ulicy. „C óż to takiego ?“  za­
p y ta ł  się loka ia ,  straciwszy • równowagę. „P i-  
iak leży tu w rynsztoku;14 od rzek ł zapytany. „To 
mnie oprzyj o mur, odzywa się Pan na nowo, a ty 
podnieś tego hultaia piiaka!“ —  I4go  z. m. Gość 
zwiedzaiąc me na żer ją  w G enewie , zb liży ł się do 
słonia D ik ,  dla lepszego przypatrzenia się iego 
k ło m  i nogom; słoń chcąc zapewne okazać swe 
przywiązanie gościowi, porwał go trąbą i tak czu­
le p rzycisnął ,  że b iedny przestraszony może- 
by się s ta ł  ofiarą swoiej ciekawości, gdyby nie 
k rzyk  obecnych sp ro w ad z i ł , dozorcę i uwolnił 
go od lego niespodziewanego uściśnienia. Gość 
wprawdzie nie doznał żadnego skaleczenia, lecz 
skutkiem  bólu w kościach i przestrachu, musiał 
być odwieziony.—  Gazeta agram ska  wspomina 
o 5cioletniem dziecku żyiącem w wiosce R e f  
gyonc, k tó re  iuż tak  iest dorosłe  iak 15 letni 
młodzieniec; ma s iłę  nadzwyczajną, stan iego 
fizyczny iuż zupełnie  iest wykształcony, nawet 
wąsy zaczynaią mu iuż wyrastać, lecz co do 
ukształcenia umysłowego, ma ieszcze wszystkie 
nałog i dziecinne. Rodzice iego są to prości wie­
śniacy zwyczajnego wzrostu.—  W  j in g l j i  ka-



zdy p r ze i ę ty  iest  chęcią  podróżowania ;  nic ies t  
to chęcią,  ale raczej i n s t y n k t e m ,  a ten i n s tyk t  
test  po t rzeby ,  man j ą .  Ang l ik  wyjeżdża do J a c lj i  
równie i ak  Pa ry  żanin do F la w ru , b ez  opowie­
dzenia s i ę  p r zy j ac io łom.  Zn ika  pewnego  dnia 
1 Wraca w chwili ,  k i ed y  go się na jmn ie j  spodzi e­
wano.  P r zy  iego oddaleniu s i ę ,  powiedziano 
n i u : b ą d ź  zd ró u ’, i akby  go nazaiut rz  miano zno ­
wu obaczyó; a za powro tem powiada ią  mu 
d z ie ń  d o b ry , i akby  się z nim rozs tano dopiero 
wczoraj ;  a i ednakże  w p rzec i ągu  tego czasu 
prawie  ca ł y  świat  ob jecha ł .  Ni eus t raszony po ­
d róż n ik  ga wędz i ł  raz spoko jn i e  z swo im gospo­
da rzem i gospodyn i ą  w R o r ts m u t, w kąc iku  
p r zy  i e d n y m  z tych  ogniów,  i ak i e ' t y lk o  w An- 
glj i  napotkać  można .  Opowiada ł  właśn i e  hi-  
s tor ją ,  żywo ża jmuiącą s łuchaczów.  Nagle  drzwi  
się o twteraią ,  któś na n iego sk in ą ł ;  nasz opo- 
wiadacz b ie r ze  kape lu sz  i wychodzi .  W  3 lata 
Gospodarz  i Gospodyn i  cieszyli  się znowu o- 
gn i em swoiego zaką t ku ,  *w tern drzwi  na nowo 
się o twieraią ,  nasz pod różn ik  ukazui e  się, sta­
wia kapelusz  na s t ół ,  b ie r ze  s t o ł ek ,  i z a k ł a ­
da jąc f l egmatycznie  i edną  nogę na d rug ą ,  iak 
cz łowiek  k t ó r y b y  się tu iuż -z dawpa  znajdo ­
wa ł ,  kon tynu fe  swoią h is tor j ą ,  od tego punktu ,  
gdzie  b y ł  p r z e s t a ł  p r zed  3ma laty! Uważano 
to za rzecz ba rdzo  zwyczajną,  i w istocie w An- 
gl j i  ies t  to rzecz  najprostsza na świecie! Z r e ­
sztą iakże  się dziwić nad d łu g i e m i  pod różami  w 
k ra iu ,  gdzie  dzieci  uczą się czytać w R o b in zo -  
n ic  K ru zo c , k t ó r ą  to k s i ążkę  ty lko  opuszczaią 
dla uczenia się znowu histor j i  na  inappach ie- 
ograf icznych!  J l eż  to p r z y k ł a d ó w  m ó g ł b y m  
w am  ' p r zy toczyć  tego cha r ak t e ry s t ycz neg o  sma- 
ku ,  g d y b y m b y ł  w humorze  opowiadania!  P r z e d ­
s t a w i ł b ym  wam owego l on dyń sk i eg o  włóczęgę,  
k t ó r y  po w o ła ny  do s ądu  za k r adz i eż  a raku,  
boi aź iwie  wy ro k u  oczekuie.  S łucha  go natę-  
źoncin  uchem,  a gdy  us łyszy swoią  ka r ę  na w y­
gnanie ,  pos t ać  iego iaśnieię r adośc i ą :  „ C o  za 
szczęście! wo ła  on, odbędę  w i ę c d ł u g ą  pod róż!“  
G dy  2 o k rę t y  spo tyka i ą  się na  d rug ie j  s t ro ­

nie  kul i  z iemski ej ,  py ta  się ieden : „ D o k ą d  to?<f 
Do K a n to n u ,  odpowiada d rug i ,  a wy? „ D o  do- 
m u!“  i ok r z yk i  wza iemnie  odzywaią  się na o- 
bu  p o k ł a d a c h ,  t er az  dziwże się,  gdy wszędzie 
napotykasz  Ang l ików.  A ng l ik  ies t  to wzór wę­
drowców.  Rzuca  się wszędzie,  a n igdz i e  nie o- 
siada.  Nie  może się u t r zymywać  na miejscu,  
po t r zebu i e  on zmiany,  możnaby  powiedzieć,  w  
mu  za ciasno n ^ e g o  wyspie ,  że mu nie staie po­
wietrza.  Sko ro  iest  ws t an i e  udać się tia kon iec  
świata,  niezawodnie to czyni;  w razie  zaś,  gdy  
t ego nie zdo ła ,  odbywa  p r ze iazdkę ,  w po t r z e ­
b ie  nawet  ud a łb y  się w awanturn iczą  pod róż  
na  odk ryc i a  około  swoiego ogrodu .  Za po ­
w r o t e m ,  tak zwyczajni  pod ró żn i c y ,  j a ko  też 
tu r y śc i  b io r ą  się do pióra ,  uważaią  to a lbowiem 
za spr awę  hono rową swoim snó łoby  watelom o- 
powiadać to wszystko co widziel i ,  nawet  i to, 
czego nie widziel i .  Są to najdoskonalsze opowia­
dan i a ,  iakie  można czy t ać ,  niczego lam m e  
b raku i e ,  nawet  i to n i e ,  co im samym b r ako w a­
ło .  T u ry śc i angie l scy  s ą  dwo iaki ego  rodzaiu.  
J edn i  spisuią  sk r up u l a tn i e ,  co t y lko  uderza  ich 
oczy,  n ie  ochra -iaiac s ic na jmn ie j s zego nu d ne ­
go szczegółu;  d rudzy  zaś pogardza j ąc  miejs co­
wością,  mn ie j  opowiadaią  tego co w idziel i ,  ale za 
to opisuią  więcej  w r a ż e ń ,  k tó ry ch  doznali .  
P i e rws i  są to koczuiący p is arze ,  ba rdzo  zabawni  
i  bardzo  ciekawi .  Zawsze z r y l c e m  w r ę k u ,  b io ­
r ą  n ieus t anni e  wyiątki  za r e g u ł ę .  D a jm y  na 
to,  że w R lo a  spo tyka i ą  kob ie t ę  dziobatą ,  p r ę d ­
ko  ci napiszą do no t a t e k ,  że w R lo a  wszy ­
s tkie  kob i e ty  są dziobate.  W  L io n ie  r ozmówią  
się z i ąkaezem;  p r ę d k o  doniosą swoim zachwyco­
n y m  spó łb r ac iom,  że w L io n ie  wszyscy ludzie  
się iąkai ą.  Zeb rawszy  tak boga te  żniwo zadzi- 
wiaiących o d k r y ć ,  wracaią  do domu ,  spisuią  
po t ężną  k s i ąż kę  z s ze rok i cmi  b r zegami  i u- 
mieszczaią  na t y tu l e :  P rze ia zd /e a  w F r a n c ji .  
Czasem umieszczają  t y t u ł  samej  ty lko  F r a n c j i , 
i akby  kto podp i s a ł  s ł aw ne  imię  pod  k a r y k a ­
tu r ą .  L c J y  M o r g a n  pierwsza ma zaszczy t ,  iź 
o tworzy ł a  tę nową d rogę .  T u ry ś c i  d rug i e j  klas-
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sty m n ie j  są  z a b a w n i  od  p i e r w s z y c h ,  Tccz za 
lo  d a ią  s ię  c z y ta ć  z  p r z y j e m n o ś c i ą ,  m o żn a  a l ­
b o w ie m  u n i c h  n a tra f tć .  m ie jsc a  i n t e r e s s u i ą c e  u- 
m y s ł  i s e r c e  c z y t e l n i k a .

Damskie Łyczkow e 
K A P E L U S Z E

Oli dnia dzis iejszego sk ład  podpisanego zaopa­
t r z o n y  iest ,vv znaczny zapas D a m sk ich  K a p e lu szy  
ły c zk o w yc h  F r a m z k ic h ,  powszechnie za granicą lu- 
biouycli ,  w najnowszych iasonach ,  ro z m a i ty |h  de­
seniach i kolorach, k tó re  nie ustępuią najpiękniej­
szym materjom Jedwabnym. Prócz  tego zalecaią się 
nadzwyczajną lekkością,  trwałością  i bardzo um ia r­
ko w an ą  ceną. G. L o t h ,  K rakow skie  Przedmie: 
N r 4 4 4 , 'w p ro s t  g łównego odwachu.

U rzą d  M u n icy p a ln y  M . W a r s ia w y . — Na sprze­
daż, do rozbioru ' grożącej niebezpieczeństwem zawa­
lenia sie Officyny wymurowanej bez dachu ' w podwó­
rzu  Posesji  Nr 215/16 po łożone j ,  odbędzie s ięd n ia  
30 K w ie tn ia / I2  Maia r .b ,  o godzinie  12 z południa  * 
yv Kancejlarji  • Kouunissarza Administracyjnego C y r ­
k u łó w  1 i 11 , . licytacja g łośna  od kwoty z łp .  1,00(5 
in  p lu s ,  do k tó re j  przystępuiący złóż ',  wadjurn w 
ilości z łp .  200, a bliższe warunki (i pom ienionego 
Koinm issarza  przejrzeć  może. 1-. S. p. o. Prezy: 
G ra ybncr. Sek re ta rz  denera lny 6'. J a h u łlo K sk i.

h r z ą d  M u n icy p a ln y  M . l i  a rszaw y. Na sprze ­
daż do' rozbioru Ollicyny drewnianej w po sse ss j iN r  
1153, grożącej niebezpieczeństwem u p ad k u  i ognia, 
odbędzie sio dnia 30 Kwiefnia/42 Maia r .b .  ogodz :  
12 z po łudnia  w Kancellarji  Kominissarza Adm ini­
s tracyjnego C yrku łów  7 i 8go licytacja g łośna od 
.kwoty złp. 40 in .pins; przystępuiący (Jo niej z ło ­
ży wadjuiu w ilości z łp .  20; a bliższe warunki  u po- 
raieuionego Koinmissarza przejrzeć  ilioże.

(Podpisy  iali wyżej.)
U rzą d  M u n icy p a ln y  M . W a rs za w y .  Z powodu 

niedoszłej  do sku tku  w dniu 5 /  .7 k u tego  r .b .  l icy­
tacji na sprzedaż do rozb ioru  D om ku drewnianego 
w possessji Nr 2389, grożącego niebezpieczeńst wem 
up adku  i ognia, odbędzie w dniu 30 K w ie tn ia /12 
Maia r.  b.  o godzinie 12 z po łu d n ia  w Kancellarji 
Koinmissarza  Administracyjnego C yrku łów  4, 5 i 6, 
pow tórna  licytac ja -od kw oty  z łp .  30 inp lus ;  p r z y ­
stępujący (to niej z łoży wadjum ;v ilości z łp ;  X0, 
a bliższe w arunk i  u  pom ien ionego  Koinmissarza 
prze jrzeć  może. (Podpisy  ink wyżej.)

W u ien n y  Jen era ł Poli.cinajst#r C zynnej A r m j i  i

p . o. W ic s -P re zy d e n ta  M ia s ta  W -arsza ny .  i i i ' 1'  
. dotiio czyni,  iż w ciągu zeszłego kwartału odd.  1 Sty­
cznia do d. 1 Kwiet; r .  b. odebrane zostały osob.o111 
podejrzanym  do-posiadania  n iepodobnym  następu1T  
ce w Wydziale Policyjno-Sądowym zachowane rekw’t '  
zy ta ,  iako to: Ł yżeczka  s re b rn a ,  Pierśc ionek złoty 
z  brylancikiem; Kolczyki srebrne z brylancikami; F a r ­
tuch od kocza ;  Blachy arkuszy 12. Ktoby sądzi*’ 
mieć prawo do pornienionych rzeczy ,  w ciągu mie­
siąca od daty niniejszego ogłoszenia  z dowodami 
Własność nsprawiedliwiaiącemi, zgłos ić  się winien, p° 
■upływie bowiem tego te rm inu ,  na rzecz S k a tb u p u -  
blicznego  spr.zedaneuii zostaną. J e n e ra ł  Mai or .Va- 
roźenko .. S ek re ta rz  Greizve.

U- oienny Jenera ł P o licm a js ter  C zynnej A r m j i  i 
p .  u. /  /  i es-P r e z y  (I rn( cl M ia s ta  W  a rszaw y. Znale­
ziono Złp.  1S5, i takowa kwota znajduie się w W ar­
szawskim O rd o n an sh au z ie ; wzywa więc Właściciela 
onycli , aby z dowodami usprawiedliwić uiogąocmi 
własność,  po odbiór do wspoittniouego Ordonansbau- 
zu w ciągu najó dej miesiąca się zg łos i ł ,  gdyż w pr ze­
ciwnym razie, stosownie do przepisów z rzeczoną sum­
mą postąpionem będzie. (Podpisy  rak wyżej).

K om ora K onsam ow o S k ła d o w a  w ,/}  arszaw ie. Po- 
•daie do publicznej wiaJ '■ mości, iz Wina francuzkie  
i inne w składzie pod kluczem skmbow yinf przy u- 
licy Senatorskie j  w piwnicach doinu Ni 453, w ilo­
ści 22 Beczek czyli Garncy 1225 1f k ,  i Butelek 335 
znajduiące się, na saty sfakcj.ą (Ma skarbowi na leżne­
go, w miejscu wy&ej wyrnzOncin przez publiczną gło- 
ś*u} licytacją  za g o to n c  zaraz płacić się maiące pie­
niądze w d .  6 /18  Maia r.  b. o gudz: 10 zrana, sp rz e ­
dane mi zostaną; ką£dy więc nabycia W in tych chęć 
inaiący, w czasie wyzej ozuaczony m, na licytacją p rz y ­
być zechce.—  \v W arszawie d. 23 Kwiet: (5 Main) 
1837 r.-— Jn sp e k lo r  Iszy, Dyryguiący służbą K o ­
m ory Ż a n w w s k i .  A djunkt  Zaborow ski.

PR.ZY JECHALI do W A R SZA W Y .
Kruszewski Stan: P z ie :  z Dzichowa; Suchodolski 

F inn ;  Hra. z W ojcieszkowa; Piułsucki Anto: Dzie: 
z Jakubow a; bobowski Jg :  Ozie: z Mv.-zywka.

D O N I E S I E N I  A.
Dnia 7 Maia r .b .  między godziną 12 a lszą  idąe 

Krakowskiom Przedmieściem od Sgo Krzyza do do­
m u Gerlacha, zgubjono  W O R E C Z E K  ciemno wi­
śniowy. z ło tem i pe re łkam i przerabiany, w k tó rym  
znajdowało  się: \y złocie dukatów 36, assygnala ros:  
s torublown iedna, bilety bankowy stuzłotowy ieden, 
5 cio z ło to  wek takzc bankowych 4, i oko ło  6cin lub 
7<niu z ło tych w drobnej monecie. Cnotliwy znalaz­
ca, *o z łożeniem tej zguhy w Drukarn i  Kurjej$  W ar;
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•A f e r z e  od 'w łaśc ic ie la  onej, m icszkaiącego w P a -  
*»cu Brylowskim , D W IE Ś C IE  Zło: nagrody.

J3 . Koc-z w ygodny, pakowny,  mocny a lekk i
do największej podróży p rzydatny ,  iost do 

r— ~ sprzedania; b I i ź szą/W-ia do ni o ś ć p  o w z ia ść mo- 
*na ń Rządzey Pałacu p o d  Nr 496 przy  ul icy  Miodo­
wej i Senatorskie j .
. Jest. do pożyczenia na hypo łekę  domu przy
*°dnej z pryncypalnycli  ulic W arszawy , SUMMA 
30,000 z łp . ,  w procencie  badany iest L o k a l  wygo­
d y ,  familijny; w tymże domu; P re tenden t  pożyczk i  
g ł o s i ć  się raczy do K antoru  Dawidsolina przy  uli- 
«y Senatorskie j  Nr 454-

Przednie się Kocz stary z fordekiem  i pa ­
kami tak mocny, iż każda podróż  mo­
że odbyć bez żadnej reparacji,  za cene 
30 dukatów w złocie. W iadomość w do- 

w pa łacu  Paca pod Ner 47, albo u Stróża tego 
Pałacu Wojciecha Kowalskiego.

Jdąc 1 b.m. z ulicy Królewskiej *¥* ulice Sto Je r -  
ską zgubiono KLUCZ staroświecki,  z dziura,  ucho 
R obione  w podobieństwie . tulipana, na ieduej stro­
f ie  b y ł  napis Schloser Geselln *hr Laden Sziti-sel, 
z 2giej s trony  Anno 1S15- '<Laska'vy znalazca raczy, 
°ddać na ulicę Sto Je r sk ą  pod Nr 1776, do Ślusa­
rza,  lub na Gospodę Ślusarska przy  ulicy Królew­
skiej i>od Nr 1063, a przyzwoitą  o trzym a nagrodę.

W  Dobrach Kiernozie w Obwodzie Gostyńs: 
5 ^ 1 ’Guberni  Mazow ieckiej, ztiajdiiie się 40 T ry k ó w  
boczniaków, S z b z k ie j  oryginalnej rassy, do sp rz e ­
dania. Życzący nabyć, zgłosi się na miejsce.

Gdy proces o rozwiązanie K on trak tu  dzierżawy 
Dóbr W IE R Z C H O W IN Y  po miedzy mną a Pawłem  
bielsk im  zawartego, toczy się od roku  1835, prze- 
1° ostrzegam  każdego, ażeby w nabycie praw do- 
*ejże dzierżawy ani z rzeczonym  Pawłem  Bielskim, 
Jui z nikim innym w żadne uk łady  nie wchodził .—  
W W arszawie  dnia 2 Maia 1837 r . — B a rb a ra  z S u ­
chodolskich Sm o rczew ska .

K o m o rn ik  P o w ia tu  O strołęckiego. Podaie  do wia-- 
doniości, że.Częsci w wsi Wiśniewie, Powiecie i O b ­
wodzie O s tro łęck im , prawnie zaiete , wypuszczone 
oędą yy 3 letnią dzierżawę przez  licytacją publiczną w 
dniu 14^*26 Czerw: r. b.,  p rzed  Reientem Pow: O-- 
Mrołęckicgo W. L isickim w Ostrołęce; roczna cena 
dzierżawna wynosi zł.  28. P iechow ski.

Pewna osoba w średnim w id  u, posiadająca ięzy- 
,* F rancuzki ,  Niemiecki, ora. #* . diunki,  w chlubne 
Svviadectwa co do konduity  i p ilności w obowiązkach 
^ •opatrzona,  życzy sobie przy iać  obowiązek K \ -  
^U R D Y N ER A  u dobrego Państwa, a szczególniej 
11 *n«iąch zaińiar w y ie ch a ć  za granice; p rzy tym  o--

soba ta zhaiąca także sztukę Kucharską  i Cukier™’ 
niczą; wiadomość w domu pod Nr 556; przy ulicy D łu ­
giej w Krantorze u Buch ha Hera w Hotelu Drezdeńskim.

Krowa, lnaiąca lat oko ło  10, p łowa, 
z rogami duzemi- na d o ł  spuszczonemi,-
na 3 cycki dojna, koścista,  rassy ho ­
lenderskiej ,  zginęła z pola p rzy  roga­

tkach Powązkowskich. Kto ią odprowadzi na u l i ­
cę F ranc iszka  lisku pod  Nr 1315; do Herszka Griii- 
szpana, sowitą otrzyma nagrodę.

Osoba płci  żeńskiej iadąca do W ód Emskich, ż y ­
czy mieć wspólniczkę podróży, czyto w własnym p o ­
wozie czyli leż T ow arzyszk i .  W iadom ość w domu 
Lidkiego N r - 970, pa  rogu ulic  Grzybowskie j  i G ra­
nicznej,  u Pani Piaseckiej.

Zbiegiem okoliczności znaglony do n iezwło- 
oznego przedsięwzięcia corocznie p rzezemnie  odby- 
waiacej się podróży do S axon j i ,  nie podobna iuż, 
abym w tym roku  m ó g łz n d e śę  uczynić  l icznym we­
zwaniom o k iassyfikowan ie owczarń, o czeiu mam 
zaszczyt niniejszem uwiadomić Szanowną interesso- 
waną Publiczność, upraęzniąc zarazem, aby życzący 
powierzyć mi komisy , raczyli  łaskawie zgłosić  się. 
do mnie lis townie , ,pod Z łotą  Korona  ^G oldne  K ro ­
ne) w Dreźnie .“  E c k s te jn  Klassyfikator Rządowy.

W  dniu 2S Kwietnią/*i0 Maia r. b. o godzinie 10 
z^nna tu w Warszawie p rzy  ulicy Leszno pod Nr 
737, prawnie zaiete Ruchomości iako: Kanapy, Krze­
sła, S to lik i,  Toaletka  mahoniowe, Komody, Stoliki,  
Kanapy, Krzesła, Szafy iesionowe, Zegar stołowy 
wiedeński,  Bale olszowe, brzozowe, iesionowe, li*- 
powe i sosnowe; wtym że samym dniu o godzinie 3 
z południa  p rz y  ulicy Mazowieckiej ' pod Nr 1352, 
Kanapy-,. K rzes ła ,  S to ły ,  S to lik i,  Fat.ersstt.ule, Sofy, 
F i l a r y  m ahoniowe, W azony ,  Lampy, Lustra ,  D y­
wany, Kufry, Talerze ,  Szklanki ,  Salaterki, Lichta­
rze szklarnie, i t. d. p rzez  publiczną Licytacją sp rze ­
dane będą. A .  A . G arbol'ewski K. Ti C. G. W.

P^ntaljon iesionowy, w dobrym  stanie be- 
ędacy, o 6ciu oktawach iest d’o‘ sprzedania za 

'^“ ^ - “^ p o in i e r n ą  cene, przy  ulicy Długiej pod Na.' 
557, u Porow skiego Fryzjera .

Jeszcze w dniu 26 Października r, z. 1836 p rz e ­
chodząc zu licy  Miodowej na Senatorską,  zgubione 
zostały  PA PIE R Y  to iest: 7 sztuk różnych Świa­
dectw dotyczących osoby Franc iszk i  Jab łk o w sk ie j ;  
uprasza  sio po 3ci raz łaskawego znalazcy lub k io -  
b y  m ia ł  wiadomość o nich, aby raczy ł  oddać do 
D ru k a rq i  Kur jera, za co prócz wdzięczności odbi-s-' 
rze przyzwoitą  nagrodę.

Cztery P O K O IE ,  (z  k tó rych  ieden możemieć wchód 
osobny.,) Kuchnia ,  Spiżarnia,  Piwnica i Góra ,  na
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3m p iątrze  od ty łu ,  p rzy  ulicy Krak: Przed: na 
p r z e c i w  Bernardynów p o d  Nr 450, do naięcia od 
Sgo JatiaT

Osoba utalentowana W dowa, -Syczy sobie wejść 
w obowiązek do Sk lepu  Mydlarskiego albo do P o ­
sesji u trzym yw ania  Meldunków; pom ieszkanie  iej 
p rzy  ulicy W róble j  pod Nr 28-S4.

"/ft, Są do sprzedania 2 k o n ie ;  zgłosić się ino-
T/T-ol żua do Fedora  na prawo w dziedzińcu Xię- 

s-ć i 7, pi Sap iełyny  przy ulicy Nowy Świat.
Ija skutek  upoważnienia ÓW. Prezesa  T ry b u n a łu  

tute jszego, odbywać się będzie sprzedaż przez  p u ­
bliczną licytacją n iek tórych  przedmiotów do p o z o ­
stałości ś. p. Jana  Gejsmer należących, tu -w  W a r ­
szawie pod  Nr 2183 Lit: G. przy  ulicy K onw iktor-  
shiej dnia 28 K w ie tn ia /10  Maia r.  b. o godzinie 9 
rano i dni następnych iako to: Mebli,  Garderoby, 
Bielizny mCzkiej i stołowej,  Rekwizytów staiennych, 
Bryczek, Dor Źki poiedyiiczejj Miedzi, Mosiądzu, 
Żelastwa i rozmaitych sprzętów gospodarskich ,  a 

'to wszystko za gotowe pieniądze więcej daiącernu.
Na zadanie s trony interesscwanej;  odbywać się 

bodzie sprzedaz Ruchomości po  niegdy W ik to r j i  z 
Rudzkich  Boczkow,skiej pozosta łych ,  składaiacych 
się z różnych Kosztowności,  S reber,  Garderoby, 
Mebli  1 Sprzętów domowych, a - to  w dniu V0 Maia 
(Ju t ro )  o godzinie 3ciej z po łudn ia  wdotnu pod Nr 
3, przy  ulicy Sto Jańsk ie j  po łożonym ; oczem się chęć 
k u p n a  maiących zawiadamia- J . N oskow ski Reieut.

W  dniu  28 k « ie tn i a /1 0  Maia r .b .  przed  W . Sła- 
wianowskim Assesorem w miejscu posiedzeń T ry b u ­
nału Cywilnego 1 Jns tauc ji  Gubernji  Mazowieckiej 
w W ydziale  1 przedaną  będzie ostatecznie N I E R U ­
CH O M O ŚĆ  w W arszawie pod Nr 2887, p rzy  ulicy 
W róble j  p o ło żo n a ,  w drodze dzia łów na przedaż 
wystawiona, pod kor^ystnem i dla kupuiąeego wa­
runkam i.

Magazyn Biżuterji  i W yrobów  Jub i le rsk ich  
Stela na NEJBACR, dotąd pod Nr 36fi przy ulicy Kra­
kowskie  Przedmie: $ , o k  dzwonnicy Kościoła X X .  
Bernardynów umieszczony, przen ies ionym  zosta ł  do 
domu dawniej Małachowskich p rz y  ulicy Sen a to r­
skiej pod Nr 459 na lsze  piątro.
RSSSSjpP? Zgubiono P u  1 j t r e s , na okładce napis z ło-  

ty a  P a ris , zapewne w Sobotę przechodząc 
ulicami Sen a to rsk ą ,  T rębacką  lub Nowo- 

Senatorską.  Uczciwy znalazca raczy odesłać go pod  
Nr 454 na przeciw Bernardynów na 3cie p iątro  od 
frontu ,  a prócz zatrzymanych sobie z niego pienię- 
d z y ,  otrzym a inn.. nagrodę. T em  bardziej uprasza się 
go o to, iż domowe no ta tk i  w nim będące, dla w ła ­
ściciela ty lk o  po trzebne ,  znalazcy ładnej  nie p rz y ­

niosą korzyśc i ,  ró'wnie£ i wygrane m o g ące ' tvypasc "t 
k l a s i e  IV Loterji  Klassy: na losy tainźe znajdniące 
się, iako  to: na 3 części 3cie Nr 82,186, i-a 1/338,099, 
ua 1/10 58,448 i 1/10 64,151. W łaściwą b o 'vie,!1 
d rogą zastrzeżenie w kantorach zaraz  nastąpiło. T am ­
że dowiedzieć się można o Szafie nowej,  rozbiera­
nej do sprzedania.

Niżej podpisany ma honor donieść Szano: Publi­
czności , że o trzym ał  w tych dniach nowy transport  
najnowszych, DESENI kanwowych, RYCIN francuz- 
k ich  tak Sztychów iako i L itógrafji  czarnych i k o ­
lorowych; takowe najnów s «  regularnieco miesiąc nad­
chodzić będą, a k tó ry ch  lak  najtaniej dostać będzie 
m ożna.—  A n to n i F ie tta ,  utrzymuiąey Sk ład  Ryciu 
p rzy  ulicy Krak: Przed:  Nr 374.
V t -y- : W  zeszły  Pią tek  dnia 5 Maia r. b. na

r  ■; ulicy Senatorskie j  zab łąk a ł  się P IE SE K
■J : p ó ł  roku maiący, z ga tunku  W y łe łk ó w
mWitftii angielskich; kto  go p rzy trzy m a ł ,  raczy
dać znać pod  Nr 737/8, przy  ulicy Leszno i Ry­
marskiej,  gdzie obok podziękowania nagrodę odbie­
rze, na ły s in ie  ma bardzo małą strzałkę.

J iiŃ o  n flo g a sk ie g o  p rz y  u licy  D łu g ie j pod Nr 550- 
ŚNIADANIE: Pieczeń cielę: z mizerją, Sztufada woło:, 
Kotlety,  bara: z glasu, Potrawa z głów: cielę: w kro -  
tonach, Szparagi,  Kaszka z ptfeca, Zupa  szczawiu: i 
Rosoł. KOLACJA: Kurczęta ze śmiele:,  Kotlety 
ciele: z grosz:, Jaiecznica ze szczypiorkiem, etc.

W  O gródka  W ie js k im  p rzy  ulicy M o k o to w  
skiej, iezeli pogoda p o s łu ły ,  da się dziś słyszeć Ul’.: 
K I e S T R A  W A R SZ A W SK A , na sposób W iedeńsk i  
od godziny 3 do 7 wieczór; a w p rzypadku  n iepo­
gody będzie ta sama O rk ies t ra  wykonywać rozm a­
ite kompozycje" muzyczne w Sali w tem łe  miejscu.

Dziś w Kawiarn i  w P a łacu  W . Grabowskiego 
p rzy  ulicy Miodowej, Panny Hessen grać i śpiewać 
będą. Zacznie się o godzinie 6 w wicozor.

*** Dziś w nowo założonej Kawiarni przy ulicy 
Bielańskiej Nr 609, w domu Hejuikowskiego, grany 
będzie K W IN T E T  przez Kurzatkowskiego ,  grać bę­
dzie wyiątki z najnowszych O per  i t. p. w miejscu 
tym  p rócz-rozm aitych  napoi,  oraz i p rzekąsek ,  do ­
stać można za pom ierną cenę.

*** Dziś w nowo założonej Kawiarni JP a n n y  Ka- 
tarzvny Grabowskiej,  pod filarami w Gmachu T ea ­
tralnym; Panny  Luiza Prajs i Paulina Hessen grac 
i  śpiewać będą. Za ca* a się o godzinie 6 w wjeczóia

Dziś rano  ciepła stopni  3. W czora j  w po łu d n ie  7-
T E A T R  W IE L K I.  Dziś M ły n  D ja b e tsk i.
T E A T R  R O Z M A ITO ŚC I.  J u t r o  N ieproszeni Ga­

śnie. B y ć  kochanym  lub um rzeć. D w a  P osągi.


